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W sprawie Przytyka
Skandaliczne p rp 'sy  adw. Berenscna

L U B L IN , 2C. 1L  (telefonem  od niczącego: „Proszę o dosłowne o taki wyrok, któryby nie byt ma- 
w łasnego  korespondenta ): zaprotokołowanie tej części prze- teriałem  dla agitacyjnych bro

W  godzinach wieczornych za, 
t r a l  gtos oorońca oskarżonego  
Lesk:, adwokat Szumański, jedy ­
ny polak, w ystępujący w  obro- 
n u  żyaów. A dw . Szumański sta­
ra  się przeprowadzić tozę, że osk. 
Leska strzelał na postrach i że 
zarówno parabola strzału, jak  i 
rana W ieśn iaka wykluczają, by 
Leaka mógł być zabójcą. O broń ­
ca pros by sąd w y rw a ł ca tą 
spraw ę z politycznego tla, które 
zac ążyło nad spraw ą Leski, be» 
dącą w  grunc!e rzeczy typową  
spraw ą poszlakową.

Następn .e zabrał g łos adw  
Bercnson, obrońca oskarżonego  
Kirszenzweiga, co do którego 
prokuratura dom aga się podwyż­
szenia kary z 6 lat na 8. Obrońca 
na wstępie ironizuje, mówiąc, ża. 
podwyższenie kary o 2 lata ma 
uregu low ać stosunki w  Poisce i 
zadowolić tych co sieją burzę. 
A dw . Berenson zarzuca sądowi

m ó w i e n i a .
W  dalszym ciągu adw Beren- 

son przeprowadza tezę,_że K ir- 
szenzweig strzelał w  stanie obro, 
ny koniecznej. Żydzi m ają takie 
3ame praw o do życia w  Polsce 
jak  każdy inny. Obrońca prosi

szur.
Następnie przem awiali obroń­

cy Polaków  adwokaci Osiński i 
i Schlenkner, którzy prosili o u- 
niewinnienie swoich klientów.

W  sobotę ostatni dzień proce,
BU

W o j s k *  n a r o d o w e
Umacniają sic; w Mad;/cie

E w a k u a c j a  o b y w a t e l i  i r a n c u s k f t n  z  K a t a l o n i i

R A B A T , 20. 11. Stacja radiowa  
w Sewilli nadała następujący ko­
m unikat:

N a  południu M adrytu umacnia­
ją  wojska powstańcze zdobyte pc 
zycje, utrzymując stały kontakt z 
nieprzyjacielem . W czorajsze ope­
rac je  powstańców zakończyły się 
ostatecznym zajęciem dzielnicy

Paseo de Ro3ales aż po Moncloa, 
gdzie przednie straże umocniły 
swe pozycje. Kilkanaście kontr­
ataków wojsk rządowych, przepro­
wadzonych bez poparcia arty le ry j­
skiego, zostało z łatwością odpar­
tych, przy czym wojska rządowe  
utraciły 3 czołgi

W szystkie przeciwuderzenia

lednośC ib > t i  narodow
Anonimowe i *ók v jej rozbić a — odparte

W a l n e  z f e b r e n a  n a  P o l i t e c h n i c e  I  S G G W .  —  W  p o n i e d z i a ł e k  n a  U n i w e r s y t e c i e
f

W  piątek na dwóch wyższych  
uczelniach warszawskich Po li­
technice ■ SG G W . odbyły się N ad  
zwyczajne W aln e  Zebran ia B rat­
nich Pomocy. Zebran ia W alne  

I zwołali prezesi Bratnich Pomocy 
na skutek uchwały zarządów  w

okręgowem u, że nie znalazł mor- celu wyjaśn ienia spraw y .działu  
derców M inkowskich, n a to m ia s t ’ P ^ e s o W  Bratnich Pomocy w  

w  m otywach w yraża opinję, że
K irszenzw eig ponosi m oralną od­
powiedzialność za śmierć M iń- 
k&wskich. (W  pewnym momencie 
oorońca uzył następujących s łów : 
„żydzi w  Przytyka byli w  stanie 
najw yższej trwogi —  tylko ’ch 
B óg m ógł im dopomóc A le Bóg  
nie jest pogotowiem raiunkawem . 
Może się czasami troszczy 0 lu, 
dzi, ale nigdy nie spieszy zaraz z 
pomocą".

Adw. Kowalski, zryw a się z 
miejsca i zw raca się do przewod-

uroczystuśei wręczenia buław y  
marsz. sm igtem u-Rydzowi.

U chw ala  ta zapadła po ukaza­
niu się na uczelniach anonimo­
wej ulotki, zaopatrzonej w pod­
p is : „Poiska M łodzież Akadem ic­
ka", atakującej w  dem agogiczny  
i napastliwy sposób prezesów  
Bratnich Pomocy za ich udział 
we wsp-ołuiiianej uroczystości. 
Ze względu na to, że ulotka mo­
gła w  fa łszyw y sposób rozbić  
opinię tej części studentów, któ­
rzy stojąc zdaia od spraw  ide- 
owro - politycznych, mogą ulegać

F .  M l .G rabsK i w y z d r o w i a ł
R u s z ą  r e  p r a c e  p ł k .  K o r a

P. Zdz isław  Grabski, dyrektor 
B iu ra  Akcji i P lanow ań w  ciągu 
ostatnich 3-ch tj godni przebywał 
UL operacji w  szp :talu Czerwone­
go Krzyża, gdzie przeszedł ciężką 
operację (wykonaną przez znako­
mitego chirurga dr. W ó lfrsm a ) (? )
M ówią, iż w  związku z powyższym tycznego 

.dało się odczuć osłabienie prac

około tworzenia obozu płk. Koca, 
którego ukrytym ideologiem jest 
jakoby dyrektor Z. Grabski. Obec­
nie p. Grabski podobno rozpoczął 
urzędowanie, w  związku z czem 
może ukażą się niedługo in form a­
cje dotyczące nowego obozu poli

Zatwierdzenie wybrrdw łódzkich
S c t ł & b ^ c i z n y  p r e z y f e n t  n a  w d a m ,

ŁÓ D2, 20. 11. U rząd  W ojew ódz­
ki w  Łodzi po rozpatrzeniu złożo­
nych protestów wyborczych do 
Rady M iejsk ie j w  Łodzi, stw ier­
dziwszy brak odpowiedniej ilości 
podpisów, protesty te odrzucił. —  
W  ten sposób teoretyczny wypory  
do Rady M iejskiej w  Łodzi zosta­
ły zatwierdzone. Form alności do­
kona w ojew oda Hauke Now ak w  
przyszłym tygodniu.

P ierw sze posiedzenie Rady Miej 
skiej spodziewane jest okoio 10 
grudnia. Panuje  tu ogolne prze­
konanie, że kandydaci Socjalisty­
cznej większości na prezydenta i 
wiceprezydentów m iasta zostaną 
zatwierdzeni.

N a  stanowiska te kandydują - na 
prezydenta —  b. poseł BarRcki 
na wiceprezydentów —  W alczak i 
Szewczyk.

sugestiom , Zarząay  Bratnich  
Pomocy postanowiły wyjaśnić, 
jak i charakter m iało wystąpienie  
Prezesów Bratnich Pomocy.

N a  Politechnice wyjaśnienie  
złożył prezes Ostromęcki. P, 
Ostrcinęcki wskazał, że udzia] 
przedstawicieli młodzieży był ak 
tem uczczenia arm ii polskiej, nie 
miał natomiast charakteru współ 
udziału w  uroczystości politycz­
nej sanacji, Ten moment w yraź­
nie podkreślony był przed uro­
czystością w  odezwach wydanych  
do młodzieży przez wszystkich  
prezesów Bratnich Pomocy.

Stanowisko atakujące zajęli 
pr? dstawiciele m ałej grupki 
młodzieży, powtarzając zarzuty, 
wysunięte w  anonim owej u l°tce

P rt wyjaśnieniu prezesa Ostro- 
męckiego i wobec wydanej po­
przednio odezwy, przemówienia 
przedstawicieli tego odłamu spra  
wiały wrażenie demagogicznych 
ataków, dyktowanych złą w olą i 
chęcią rozbicia jednolitego fron ­
tu młodzieży.

P rzeb ieg  zebrania raz jeszcze 
dowiodł, że °g ó ł mioazleźy ma 
pełne zaufan ie do Zarządu b ra t  
nich Pomocy.

Zgłoszono następujące wnio­
ski: „Polska M łodzież Akadem ic­
ka stała i stać będzie na stano­
wisku ścisłej łączności młodzieży 
a przez nią caiego N arodu  z 
armią, W obec tego Polsna M ło­
dzież Akadem icka zważywszy, że 
zgodnie z oświadczeniem J. M. p. 
ektora uroczystość wręczenia bu ­
ław y m iała charakter uroczysto, 
ści w o jskow ej: a )  aprobuje w
całej pełni stanowisko Prezesa  
Bratn ie j Pomocy wyrażonej w  
odezwie p*ezesów z dnia 7. X I. 
1936 i fakt wzięcia udziału w  
uroczystości w o jskow ej; b ) uzna 
jąe  stanowisko prezesa za w ła ­
ściwe, w yraża mu votum zau fa ­
nia i w zyw a do cofnięcia rezyg­
nacji, złożonej na rece zarządu".

Ponadto przyjęto drugą u- 
chw alę:

„W obec ukazania się na tere­
nie uczelni ulotki znanej treści, 
podpisanej P. M. A., zebran i:

1) w yrażają  ubolewanie, że 
autorzy tej u l°tk i tak słabo się 
orientują w  roli arm ii w  życiu 
narodu i w  stosunku młodzieży 
do arm ii;

2 ) potępiają użycie podpisu 
„Polska M łodzież Akadem icka"

nr u lo tc e ,  w y r a ż a ją c e j  c°n a jw y  
ż e j  o p in ię  d ro b n e j g ru p k i mło­
d z ie ż y ,  jako karygodne w a rc h o l-  
s tw o  1 w y p ro w a d z e n ie  w  b łą d  
o p in i i  p u D lic z n e j" .

Oba wnioski przyjęte zostały  
olbrzym ią większością głosów.

Jednocześnie odbyło się zeóra- 
nie na SG GW ., gdzie wniosek 
nieaprobujący udziału prezesa 
bratn ie j Pomocy we wspom nia­
nej uroczystości wojskowej zy­
skał zaledwie 3 głosy. Zebran i ol­
brzymią większością uchw alili 
yotiim zau fan ia  prezesowi P a  
sławskiem u.

Poza tym na zebraniu tym 
uchwalono przez aklam ację wnio­
sek, potępiający znany fakt na 
paści, dokonanej przez prowoka­
torów na v-prezesa Łazarow icza.

Dodać należy, że na °b u  zebra  
niach nikt nie miai odw agi przy­
znać się do autorstwa wiadom ej 
ulotki i wziąć za nią oapowie- 
dzialr ość. W yw oła ło  to lóżne nie 
zbyt pochlebne d la autorów  ulot­
ki komentarze,

W  poniedziałek o godz. 7 ej 
wiecz odbędzie się w  Auditorium  
Maximum walne zebranie B rat­
niej Pomocy Uniwersytetu.

wojsk rządowych »  okolicy u o *  
stów Segovia, Princessa i Toledel 
dokonywane były przez kolumny, 
sk*adaiące się z żołnierzy cudzo* 
ziemskich, Dziś w  godzinach ran* 
nych przekroczyło l.nią fron tu  
kilkunastu m ilicjantów  rządo­
wych. Lekka kawaleria płk. M onu  
sterio otoczyła w  okoucy mostu  

Vallecas i wzięła do niewoli 
transport, składający się z kilku­
nastu samochodów, naładowany chi 
tytoniem

N a  froncie aragońskim  ud pa to 
w  odcinku Beiechitte wszystkie 
natarcia wojsk rządowych. Sytua­
cja na tym odcinku frontu jest w  
dalszym ciągu pomyślna.

D yw iz ja  Soria i oddziały gen. 
M oscardo zaw ładnęły znaczną 
częścią szosy z Jadraoue do M a­
drytu.

Rozstrzelane 
Prliruu de Rtvery

W A L E N C J A , 20. 11 Jak dono* 
szą z Alicante, Jose Antonio P r i­
mo oe Rivera, bra.anen b. dy.tu - 
tora Hiszpanii, twórca „F a lan g i  
H iszpańsk iej" został rczsti ztlany  
w piątek o godz. 6.30 na  podwórcu  
więziennym.

Ewakuacja Francuzów 
z Katalonii

P A R Y Ż , 20. 11. Rząd francuski 
wysłał już ao konsulatów francu­
skich i towarzystw  okrętowych in­
strukcje, polecając ewakuację oby  
wateli francuskich z Katalonii i  
ustalające śiodki ochrony intere­
sów francuskich w Barcelonie nu 
wypadek, gdyby wojski powstań­
cze przystąpiły do bom bardowa­
nia tego miasta.

Berlin w  ta owacyjnie przedstawiciela
Srugtego jaństwa niemitt 4esa

W z r o s t  w p ł y w ó w  h i t l e r o w s k i c h  w  W i e d n i e

U r j f t g t f iG f i t e  y Ł f c i s d t a i
n a  u c z e l n i a c h  U o w s k i t h

L W O W , 20. 11. W  piątek ukaza­
ły się zupełnie nieoczekiwanie za 
rządzenia rekterow Uniwersytetu  
i Politechniki we Lw ow ie, wzna­
wiające wykłady na tych uczę. 
niach z dniem 23 listopada.

Zarządzenie tc wywołało żywe 
poruszenie w  kołach studenckich, 
gdyż, iak wiadomo, ostatnie wieści 
głosiły, że wyższe uczelnie we  
Lwowie będą otwarte dopiero po 
feriach  Bożego Narodzenia.

KreĄty rzenłieśIfTtze w K. K. 0.
n e  s ą  o g r a n i c z a n e  p r z e z  B .  G ,  K .

b . G  K. w y jaśn ił w  piśmie w y­
stosowanym do Zw iązku izb rze­
mieślniczych, ie  komunalne kasy  
oszczędności nie są niczym ogra ­
niczone w  m ożliwościach zacią­
gania redyskontowych kredytów  
rzemieślniczych. Redyskontowa­
nie posii danych na własność  
przez K  K. O. weksli należy do 
zwykłych czynności, które mogą 
być przez kasy wykonywane bez 
specjalnego zezwolenia.

Zezwolenie w ładz przełożo­
nych uzyskiwać muszą K K O  na 
innego rodzaju kredyty, które 
nie są redyskontem weksli KKO. 
magą zatem podejm ować się roz­

prowadzania kredytów rzemieśl­
niczych B. G. K. Kez ubiegan ia  
się o zezwolenie swoich w ładz  
pi zełoż°nych, ponieważ kredyty 
rzemieślnicze maj? form ę redy­
skonta weksli.

M imo tego w yjaśn ienia B .3 .K . 
liczne komunalne kasy oszczęd­
ności w  dalszym ciągu odm awia­
ją  rozprowadzania kredytów rze­
mieślniczych, zasłan :ajac się rze­
komym zakazem w ładz przełożo­
nych. Liczne interwencje orga ­
nów samorządu gospodarczego w  
K K O . pozostają najczęściej bez­
skuteczne.

B E R L IN , 20. 11. Austriackie­
mu podsekretarzowi stanu  
Schmidtowi zgotowano w  stolicy 
Rzeszy bardzo serdeczne i mani­
festacyjne przyjęcie, jako przed­
staw icielow i „drugiego państwa  
niemieckiego".

W czora j wkrótce po przyjeź- 
dzie dr. Schmidt rozm awiał z mi­
nistrem spr. zagr. Nerratheni 
Dziś rozm owy te toczyły się w 
dalszym ciągu. Poza tym au­
striacki mąż stanu zetknął się 
juz z Hitlerem .

Komunikat o fic ja lny  p od k re -' 
śła, że spotkanie członka rządu  
austriackiego z niemieckimi mę­
żami stanu było pierwszą okazją * 
od chw ili zaw arcie układu au­
striacko ■ niemieckiego dnia 11 
lipca do wym iany zdań dotyczą­
cej polityki ogólnej oraz spraw  
interesujących specjalnie oba  
kraje. W ym iana zdań odbywała  
się w  przyjaznej atmosferze i w y ­
kazała wspólność poglądów.

Postanowiono, że w dniu 7-go 
grudnia br. rozpoczną się w  W ie ­
dniu rokowania celem ożywienia 
obrotów towarowych pomiędzy 
Rzeszą a  A ustrią  | rozbudowy 
stosunków gospodarczych obu kra  
jów. Również spraw a finansow a­
nia z imowegc ruchu turystów óo 
A ustrii od połowy grudnia b. r. 
została rozw iązana w  sposób za­
daw alający. Pozatem rozważano  
inne możliwości rozwoju wzajem ­
nych stosuków na podstawie trak 
tatu z dnia 11 lipca, który w ro­
zumieniu obu rządów  jest waż­
nym czynnikiem utrzymania po­
koju i obrony interesów obu kra­
jów  niemieckich.

Komentarze wiedeńskie
W IE D E Ń . 20. 11. —  W  kołach  

do Drze poinform owanych tw ier­

dzą, że podróż dr. Schmidta do 
Berlina, podobnie jak  inne w y jaz­
dy austriackich mężów stanu za 
granicę pędzie m iała skutki dość 
daleko idące zarowno ze stanów  
ska polityki zagranicznej, jak  i 
wewnętrznej.

N ależy  spodziewać się, ie  
wzmocnią się tenaencje Niem iec  
do wciągnięcia Austrii w  orbitę  
sw ojej poltyki zagranicznej. W ste  
pem do tego m ają być rokowania 
0 charakterze gospodarczym, m a­
jące na celu w  głównej mierze 
dostawy niemieckiego m ateriału  
wojennego dla Austrii wzam ian  
za austriackie proaukty rolne.

Co się tyczy oddźwięku podró­
ży Schmidta w  dziedzinie polity­
ki wewnętrznej, to należy spodzie 
w ać się oczekiwanego po zaw ar­
ciu umowy z dnia 11 lipca r. b. 
wzmocnienia w p ływ ów  um iarko­
wanych nacjonalistów  niemiec­
kich (betont nationale) i tym 
samvm zaostrzenie cichej ryw a- 
lizacji w pływ ów  włoskich i nie­
mieckich w  Austrji. N a  to wska­
zywałoby również zaniepokojenie  
koł katolickich Austrii, H ó re  
obaw ia ją  się w  konsekwencji roz­
mów berlińskich dalszego zbliżę-

R z e ź n i c y  ł ó d z c y

przerywają strajk
W  sobtę został zlikwidowany  

zatarg czeladników rzeźniekich w  
Łodz z cecnem, w wyniku czego 
została podpisana jednoroczna 
umowa zbiorowa. Strajk został 
zakończony i pracownicy rzeżri- 
cy przystąpili do pracy. Do za­
w artej umowy zbiorowej wpro- 
waazono warunek, że pracownicy  
nie mogą być więcej zatrudnieni, 
niż 48 godzin tygodniowo.

nia austre - niemieckiego i w zro­
stu ruchu narodowo - socja li­
stycznego w  Austrii, który —  
zdaniem tej prasy —  i tak ma 
pewnych protektorów w  sterach  
wpływowych.

K t o  p r z y  J e d z i e  

z  m  u  A n t o n e s c u

do Warszawy?
B U K A R E S Z T , 20. 11. M in istra  

w i spr. zagr. Rumunii p W . A i r  
tonescu towarzyszyć Dędą pod" 
czas jego pooyti> w Polsce m. in, 
wicemarszałek senatu A leksan  
der Sandulescu oraz prezes syn­
dykatu dziennutarzy rumuńskich 
oraz dyrektor Rumuńskiej A gen - 
cji Telegraficznej „K ador" p, 
Aleksander Hurtig.

Pozatem przyoędą do Polski 
czterej dziennikarze rum uńscy; 
Jonescu V<on („ U n iv t r s u l" ) ,  Be- 
no B raviteanu  („ A d e rv e ru l" ) ,  
Jon Dym itrescu („C u ren tu l" ) I 
N icolai Petrascu („O rd in e a " ).

Stoszita katastrofa w kopalni
1 . 5 0 0  L a 7  p c e h ł o i r ę t y c h  p r z e z  w o d ę

T O E IO , 20. 11. W  kopamiach  
miedzi O saru saw a - zdarzyła się 
straszliw a katastrofa. W skutek  
oberw ania się chmury pękła ta 
ma i masy wody ruszyły na ko­
palnię i wieś. 5 szybów zostało 
zalanych. Z  300 górników  ani je ­
den nie zdołał u jść z życiem.

P A R Y Ż , 20. 11. Dzienniki pa 
ryskie zam ieszczają szczegóły ka

tastrofy w  O aarusaw a w  Japonii 
środkowej. K atas.ro fa  wydarzyła  
isę w  nocy z czwartku na piątek. 
Z 1.300 mieszkańców wsi O saru - 
sawa zginęło ponad 1.200. Około  
500 domów zaw aliło  się. Z  pod 
gruzów  walących się domów wy. 
dobyto zwłoki 300 osób. W « wsi 
O sarusaw a °c a la ,0 za,edw ie 75 
osób.

P r o p o z y c j e  a n g e l s k i e  w  s p r a w i e  l o c a r n a

Europa wsciiitóna oh:ąta paktem
L O N D Y N , 20. 11. Nota  bryty j­

ska w spraw ie paktu zachodniego  

ma sform ułować cztery punkty 
zasadnicze, na których opierać się 
wim en ten pakt.

Pierwszym  punktem n.a być za­
sada. że W . B i/tan ia  w nowym  
pakcie zachodnim oaegm  rolę nie 
tylko strony gw arantującej, ale 
również i strony gw arantow anej. 

Powtóre postanowienia dawne­
go traktatu lokarrieńskiego aoty-

jest legalnie dopuszczalna, m ają  
być również uwzględnione w  no­
wym pakcie. Nota brytyjska pro­
ponować ma takie zdefiniowanie  
tych Postanowień, aby nie były 
one związane z L igą  Narodów .

Po trzecie nota brytyjska czynić  
nia pewne propozycje co do zdefi­
n iowania agresora w ramach po* 
stanowień obowiązujących Zaip* 
teresowane m ocarstwa.

W reszcie nota proponować tna 
stw ok zenie pewnegu form alnego  
pomostu między zachodnią a  
wschodnią Europą przez wymie­
nienie w  pakcie zachodnim tycfe 
wszystkich zobowiązań, sojusznl 
czych. jakie w iążą państwa są­

czące wyjątków, w których wojna ihodnie z państwam i wschodniej
Europy. W  myśl iego np. sojusz  
polsko francuski byłby w  pakcie  
zachodnim wyraźnie wymieniony, 
jako zobowiązanie przyjęte do  
wiadomości przez sygnatariuszy  
paktu zachoaniego.
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